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• pija" sIwa . 
W "Małym Gabinecie" uprawiana jest codziennie gra w "dziewiątkQ" na dolary, 
W momellcie, gdy byt Łodzi znajduje się pod znakiem zapyta~ia 

- do głosu dochodzą męty społeczne. 
"Szuleró\v do kryminał'u!"-oto dewiza zdrowo myślących odłamów społecznych. 

W chwilach kryzysów ekonomicznych 
i ciężkich przesileń politycznych stale 
głos podnoszą szumowiny społeczne. 

ne, niema tygodnia, by ni. zrobłon.o łam 
protokółu, czy to o sprzedał alkoholu w 
dni zakazane, czy to z powodu awantur, 
robionych przez pijlanych gości. 

Tajemnica "Małego 
Oabinetu'·, 

" lObie '~'W, pewn-ao Ip(d:rł.'COWłIl 
ka firmy ~Qffmna w Zgtenu; Id&-, pna 
grał Vtt "T!voltl 600 do""""" OG',-wJśc" 
HełraudowlłnyC!h w flnnł., kt61';sma ,. 
~omer .. yła. Zo.fał .kqu;y .. pół roku 
wl~\'D1I\~'ł, " ..-

Przerzućmy pobieżnie tylko karty 
wielkiej rewolucji francuskiej czy prze­
wrotu bolszewickiego - a uderzą nas 
ostre kontrasty społeczne: z jednej stro 
ny skrajna nędza szerokich mas z dru­
giej zaś przepych i używanie wszelkich 
rozkoszy życia 'przez grono wybranych. 
ale najgorszych ... 

Ale od czasu do czasu Ttvoll fest 
miejscem zaJść w większym stylu, ko6-
czącemi się procesami krymłnalnemL 

Co dzień między godzlnam14-7 po 
połudnJu w t. zw, nMałrm pblDecla·· 
zbieraJ. Iłę POtentaci pl"HDl)'8łu ł6cIldd, 
go, dyrektorzy banków I r6tn. .,ptaa:ld 
nłębłeskle" -1 graJą w "dzlewłętkę" na "Interes sIę kalkuluje" 
dO'lary. Stawka 100 dolarowa uwatana Połłcja tui JdJlCakrotałe spił a~"II 

Toż samo zjawisko obserwujemy te 

15 kelnerów na jednego 
policjanta. 

jest za normalJU\. Obroty Jedne~ baałm faJ 'Ipra ..... pr~ół ł włddcłT." Tt.o 
doohod.l4 czasem do para t.J:ałęcry dola- Ił" byJt uasywaał Da kary pł~ Ił 
rów , - .-

Przed płęcioma tygodniami przysze<ł.ł 
raz w todzi... d T' I o tvo i posterunkowy policji w celu 

W momencie gdy klasa pracowników 
T' ł .-J d _~~ ':_IJ ,~ " ułnymywattle domu frY. 

. ym panom p emę zy W1J DnuIi. '" Je Al. ex ... kuchan. a "TI'Volł" z kar tyoh 

fizycznych i umysłowych stanęła ~ "'Jbli skonŁro1owarua, czy sa. przestrzegane 
śh nawet wy?zerpła. si.fI .rodld pł_ęłne łmł'ak sł, w kułaki C6ł maczy ktlkadlł. 
to zacna sOC1eta nie gardzi bynaJnudef Ił ... doły h Im wobec oIbnymloh 

czu śmierci głodowej, gdy rubryka Tpism przepisy o wyszynku alkoholem W dni 
świąteczne. 

codziennych "Śmierć z nędzy" powięk. 
złotemi zegarkami, brylantowemi pied- .k6w Ja.:. ry si niek Lo. SJ 
. k' t akcfaml ni któ h ' prsyno oncesJVllowaa, 

sza się z dnia na dzień _ jakieś tajemni PosterunKowy znalazł wódKę w fili-
ctOt1 anu, a nawe e ryc d d "-łym d b' ci "? 

• I i h 16d k' h kI d" _I om ai'J. w "A"'" .. 8 me • _. wIe Is c Z 10 za a ow przemY_G- ' . 
cze, a mocno podejrzane "Koło przyja~ żance od kawy i zasekwestrował ja.. I tu 
dół inwalidów" zakłada w Łodzi dom zaszedł fakt poprostu niesłychany. Na 
~ry... policjanta rzucił, się Jeden ze spółwłaści 

Podnieśliśmy alarm z tego powodu, cieli "Tivoli" p. Idźkowski wraz z 15 keI 
tądając natychmiastowego zamknięcia neram~ którzy zbili go, kalecząc mu rę 
tej spelunki. Artykuły nasze lut odniosły kę. ZosŁał spi~ny protokół, sprawa po­
skutek, gdyz dwaj "dyrektorzy" tego szła dO' sądu, a p. Idźkowski zosŁał wy 
przybytku hazardu nie czekając na inge l puszczony na wolność za kaucją 500 złO' 
renc;ę władz śledczych i sądowych _ tych. 

wych, kt6re nie lę notowane na giełdzie 
gdy t znajdują atę w posiadaniu nałbHł~ 
szej rodziny. 

Oczywiście, że nie gra się na ,.sucho· 
Alkohol najprzedniejszego gatunku leje 
~ię strumieniami. 

1'.araz po rewelacjach "Expressu" tj. w Ale codzienne prawie orgje pijackie 
poniedziałek wyjechali do Warszawy - w ogródku "Tivoli" są jednym mniej a­
zapewne po dyrektywy od "centrali? To trakcyjnych numerów zakładu ex-kucha 

I to - powtarzamy - dzieje się co­
dzień w "Małym gabinecie" w godz'nacn 
popołudniowych ..• 

Jedna z ofiar jaskini. 
jest przyczyną, iż onegdaj i wczoraj rzy. Jaskinia w "Tivoli" niejedn:l młode 
"Biała Sala" hotelu Manteuffla była zam "Clou" repertuaru "Tivoll" to hazar życie wybleiła. 
knięta na cztery spusty. dowa gra w karty. Czytelnicy na.rl zapewne przypomina 

"Można i. bez koncesji". 
Przybytek gry karclan.ej w "Białej 

Sali" został otwarty na mocy koncesji, 
wydanej przez władze centralne w War 
szawie. Sprawę tę ściśle zbadamy w na 
bliższych dci'ach i nie omieszkamy po 
dzielić się naszemi rewelacjami z czyte 
nfkiami "E~pressu". 

"Klub przyjaciół inwalidów" był na 
tylę przezorny,' i! postarał się o konce­
tlę. i ni~którzy Jego ezłon.kowB po 
czuli łut ej skórze tkH~ opiekę 
policji., która. do 'hazardu niekooeesjono 
wanegn odnosi się z wyrdną D!łetoleran 

M' w 

.. 
Pogrzeb HI klasy. 

~. !!!!!~!!!!!!!!~~!!!!~!!!!!!!!!!~!!!!!!~~!!~!!~!!! 
Ale "Klub' przyjaciół inwalidów" 'fest 

~tanoWC7.0 za >()~romy. W ł.oH ",można 
I be:r: koncesji". I to w: centrum miasta, w 
Jednym z najbariIziej popularnych 10-

. kali .... 

" Tivoli " 
W domu i ogrodzie majstrów' tkac­

~ich t. z. popularnie "Meisterhausie" roz 
gośct1a się restauracja IITivO'W'f której 
właścicielamł są trzej wzbogaceni "na 
7łotych czasach wojennych" ex-kucha­
rze. 

W Kronikach kryminalnych' rodzi re 
.ta.uncja ta z;.ajmufe mIejsce b. zaszczyt-

Af~ra sz nłaży o ałkowych 
zatacza coraz szersze kręgi. 

Sensa~ afera szantatygtów podat I kie wpływy, udawało mu się przeprowa 
kowych zatacza. coraz szersze kręgi. dzać wszyst~ie te machinacje. . 

Sfery kupieckie niezbioie ustaliły, iż W spółdziałał on r6wnież z pewnemi 
jeden z członków komisji szacunkowej c;złonkami miejskiej komisji szacunkowej 
podatku maJątkowego szantażował za po kt6rych nazwiska są tajemnicą poliszyne 
średnicłwem kuzyna swojego, podatni- la. . 
k6w ł6dzkich, żądając wpł~cenia mu. Opinja publiczna domaga się od władz 
większych sum pieniężnych pod gro~ą skarbowych wyświetlenia tych tajemm­
podwyższ.ęnia stawki podatkowej. cżych machinacji, kładących ponttre 

Poniewd osobnik ten posiada.ł wieI· 'wiano na zabagnienie t.oattnk6w_ .. 

Tu niema stagnacji! 
W czasach ostatnich sptSłwłaścłcłeJe 

,,!łvoH" drwłą sobłe z wszelkich ustaw 
przepis6w o hazardowe; grze w karty. 
Jeszcze nigdy dom gry w "małym gabine 
cle'l nie prosperował tak pomyślnie, jak 
w ewach ostatnich, kiedy szerokie war 
stW1/' robotnicze giną z nędzy i głodu ... 

Jeszcze nigdy nie lał się tu alkohol tak 
obfite mi strugami, jak w chwili, gdy był 
Łodzi stanął pod znakiem zapytania. 

Opowiadają, że jaskinia w "Tivoli" 
znajduje się pod specjalną opieką os6b 
hardzo wpływowych, zajmujących wyso 
kie stanowiska, które tam jedzą, piją 

grał" .... 

Będziemy demaskować! 
L:ądamy od władz policyjnych nal.yeh 

miastowego wszczęcia dochocb:enia w tej 
sprawie i opublikowania szczegółów 

śledztwa. Opinja publiczna jest w nClj­
wyższym sŁopnitt zaniepokojona (}bjav/1. 
mi występku i zwy'-odnicnia na grtmcir 
l ódzki'rn. 

I Praoowfte i 1;drowe społeczeństwo I łódzkie wypleni trujące "grzyby kard~, 
. ne", które usiłują zapuścić korzenie na 

glebfe, zroszonej krwawym potem roboł 
nJka fizycznego i pracownika. intelektu­
alnego. 

Szulerzy i "ptaki ni~bieskie" - do 
kryminału! ... 

A tych, któtzy mętom spOłecznym u .. 
życzają poparcia - potrafimy zdemasko 
wać!. ... 

Konkurs "Expressu". 
Przyznanie osfatnie; nagrody na kon 

liursie "ExpressulI wywołało ożywione 
spory w łonie jury, kt6re będą uregulo­
waQe dopiero dzisiaj wieczorem. Z tego 
względu ogłoszenie wyniku ostateClll9 
odłoiooe test do lutra, -



ocr. ~. 

Nowa ustawa o pasz­
, portach 

Łódt W dobie przesilenia. _x_ 
czyli 

mur chiński w 
• szacie. 

Lubecki ---twórca Łodzi dzisiejszej.-Brednie o Łodzi. 
nowej - Czy łodzianie udają biedaków, by nie płacić po­

datków. - Echa układu przemysłu i handlu łódzkiego 
z panem Korfantym. - Za kulisami sprawy "sukna 

angielskiego" • Mamy w1f"szcie ustawę o pas'tpor­
łach! Z dzi."sieciodniowem opóźnieniem 
wprawdzie, alE' w końcu pt2ecież ogło~u;.,­
ną zosłała (Bława o p:1s?,~10rtach i ro'tpo­
rząd~cnie wykonawcze i kaidy obywatel 
może teraz swobodnie - siedzieć " 
demu. 

Nic mówim~: naturalnie () tych obvw8" 
telach, dla których wydatek 500 zł, ozna­
cza tyle, co spalenie papierosa, Ani ~ 
łych, u których Jakaś dobroczynna cho­
roba przeżarła WięlY, zamieniające ludzł 
w nieruchomy inwentarz państwa, Ani 
wreszcie o tych, którzy z tytułu swego ko 
pieckiego zawodu znajdują łaskę w 0-

czach woJewódzkie~ wydziału przemysło 
we go. Mówimy tylko o tej szarei masie 
ludzi nie uprzywilejowanych przez bożka 
Mamona, nie prześladowanych przez Pan 
dorę i nie noszących godła Merkurego, 
PrzedewszysHdem o inteligencji. 

Dla tych ludzi świat pozostaje na ra­
zie dalej zabity deskami. Średniowieczna 
feudalno • merkantylistyczna zasada, 
siedź w kraJu i żyw się poczciwie - ubra 
na w modną szatę należytości pasr;porło­
weJ w kwocie 500 zł, trwa i panuje nam 
na razie szczęśliwie dalej mimo skoordy­
nowanych wysiłków licznych klubów seJ 
mowych, mimo niemal że całkiem zgod­
nych innych życzeń sejmu i senatu. 

Nie istnieją daty statysyc:zne, ktÓl'eby 
fVykazywały, jaki wpływ mogą wywrzeć 
te utrudnienia paszporotwe na bllans 
płatniczy państwa. Stanowisko rządu w 
tym względzie nie opiera się na żadnych 
cyfrach. Wie się tylko tyle, że kaidy 
wyjazd połączony jest z wywozem wa­
luty za granicę. Suma oszczędności przez 
ograniczenia paszportowe osiąJta1nych nie 
jest jednak nikomu znana. Wielką ona 
jednak być nie może. Nie może mą być 
dlatego, ponieważ ograniczenia paszporto 
we wstrzymują od wyjazdu za granicę 
tylko klasę średnią me zamOŻD'ł1 kt6ra 
gdy już sobie pozwala na wyjazd, liczy się 
tH'zytem z każdym groszem. 

Biorąc jako przeciętną kosztów utrzy­
lnania zagranicą kwotę 10 zł. dziennie od 
osoby (kwota jest to raczej za wysoka 
niż niska) i przyjumując, że każdy wyjeż­
dżający za granicę zabawiłby tam przez 
'eden miesiąc, otrzymuJe się tako sumę 
pleałędzy, którąby ta osoba wywiozła, 
kwotę 300 lip. 

Gdyby przez ograniczenia paszporto­
\Ve WIt. rymało się od wyjazdu nawet 10 
tysięcy osób rocznie, osiągnie sIę przel to 
tylko t,'le, że około 3-4 mUjon6w złotych 
pozostaloby w kratu. A sumę 10.000 o­
sób "wdamy za wysoką wobec tego, te 
nt. obeJmuje ODa kupc6w, przemysłow­
~6,." cboryoh ł udających słę na studja. 

W stosunku cło naszego bOansu pł.ttt­
Illczego l handlowego fest kwota 3:-4, • 
I18wet 10 mJlion6w zł. chyb. za drobna, 
by się opłacało dla nieJ na nłe społe­
cae6stwo nałoty6 takle więzy, łakjemJ 
~. obecne ograniczenia palzpońowe. 
Musi przecie! istnłe6 jakai r6wnowaga 
dędzy korzyłc~. cfęłarem. Jeśli po­
trzebę zJadania owoc6w połudnlowycb 
czy delłkatesów zagranicznych nwaŻA sIę 
za zbyt wIelką, by dla wstrzymanła wy­
wozu I,llenlędzy za granicę zakaza6 icb 
przywozuJ tedy chyb. za wił(kszą uwa­
ta6 słę winno potrzebę wolnoścl I swobo­
dy mchów, zwłaszcza. że zaspokoJenfe 
teł potrzeby o wiele moiej w ogólnej SIl­
mie kosztuje niż tamta. 

Uporczywe trwan;a rządu P1'ZY SWOM 
rem jest niestety, wvp1vwem owego d 'lA­
trynersłll'l!. kt6re f8kie na wielu innych 
polach smutne wydało rezultaty, Cała 
()strość cbecnego pJ'zesflenia gospodar~ 
czego nie fest taki4l' oiczem innem, jak 
tylko nnstE,'pstwem ~wałtownego wci~'.eM 
nia w .ly~ie doktryn zrodzonych przy biur 
kach i nie Hn:ącyc1t tliię z istotnemi ~y­
mogami i psycho!ot!ią tego życia. 

Stanowimy teraz dalej pod względem 
braku swobody ruchów unikat na kont y­
n".ncie, W czasie, w którym mała Austria 
której bilans handlowy i płatniczy je"ł o 
wiele gorszy od naszego, kruszy ostatni\;; 
szczętki formalności, utrudniających jej o­
bywatelom komunikowanie się ze świa­
tem, u has utrzymuje się wytrwale nadal 
mur chiński, niby symbol jakichś cech od­
miennych, które nas różnią od Drawdzi­
,weB zachoda. 

--:.:--

Trzeiwy sąd o ŁodzI organu konserwatystów krakowskich 

Poniżej podajemy trzecią kores­
pondencję "Czasu" krakowskiego 
o Łodzi. 

Nie chciałbym poprzestać na rozmo­
wach z łodzianami, zrośniętymi całem 
jestestwem z naJwiększemi przedsiębior­
stwami w kraju. Miłoby było dowiedzieć 
się, jak te same sprawy przedstawiają się 
komuś, kto patrzy na nie ze stanowiska 
innego. Uprze dują mnie, te gdy zechcę 
mogę być przyjęty przez mieszkańca Ło-
dzi, który przybył tu z innego zakątka 
ziem polskich, zachował sąd niezawisły, 
ludzi zna na wylot. Nieprzewidywałem, 
że rozmowa z nim potoczy się na temat 
polskości i niemieckości Łodzi i że po­
znam człowieka, który w te mury wiel­
k, czą.stk" duszy swe f motyl. 

M 
- Pan, przypuszczam, nie pierwszy 

raz w Łodzi? 
-Znam Ł6dt od roku 1892. 
- Widzi pan rótnłcę? 
- Spolszczała. 

- Oczywiście. Ten proces trwa i 
trwać będzie, aż do zupełnego - da B6g 
- spolszczenia. Idzie o to, żeby lekko­
myślnie, a niekiedy nawet bezmyślnie nie 
utrudniać tego procesu. 

- Coprawda, mamy szczeg6lny talent 
do zrdania sobie współmieszkańc6w. 

- I Jaki! Znam łodzian od lat wielu. 
Obowiązki słutbowe zniewalają mnie do 
stykania się z mn6stwem Judzi. Drzwi się 
tu nie zamykają. Znam wszystkie ich wa­
dy, wszystkie grzechy popełniane myślą, 
mow, ł uczynkiem. Tym, kt6r:r;y grze­
szą fuszerką, wytykam ich fuszerkę, a 
tym, kt6rzy skąpią grosza na cele publi­
czne, łch sknerstwo. Ale gdy lam siebie 
zapytam, czy ks. Lubecki, postanowiw-
szy sprowadzić tkaczów memlecklch do 
ubogieJ osady wśród piachów i lasów, 
m6gł oczeklWa6 czegoś więceJ, niż tego, 
na co po stn latach patrzymy, - muszę 

wyznać, Że według mego naJ głębszego 
przekonania, me mógł sobie wyobrała6, 
te dzieło Jego rozrośnie się tak 6włetnle. 

Lu~oś6 Lodzł powiększyła się o 550 
razy: Jej ałła podatkowa f.lł Imponująca; 
zarobk6w dostarcza ludności okolicznej 
znacznych, W .pomniał.~ te Lub.oki 
Iprowad~ł robotnlk6w i rzemieślnik6w 
niemc6w. Dziś tywłoł roboczy fest pol­
sld, lywłoł pracy intelektualnej blłskl 
Jest zeepolenła z krajem, najtrudniej idzie 
polszcz.enłe słę kapitału. At. me Hpomł­
nafmy, te w przemyśle weatfalskłm ka· 
pitały niemieckie dOfiero po wojnie r. 
1871 wyparły kapita angielski. Rzeczy 
takie robią się zwolna, Nie trzeba ich so­
bie samemu utrudniać. 

- C6t pan ma na myłU? 
- Niemądre koncepta, wypowiadane 

tonem niesłychanie nadętym; rady. po­
myślane n:.der łaskawie, a udzielane na­
puszyście; poufałe dodnki, raniące Judzi 
ktÓJ zy nie lubią by !artowano z ioh po­
chodz.emu, z ich zawodu, z ich wiar'y. Ja­
kiż !.'ląd pożytek, jeżeli łodzianin usły~ 
szy, że miesto, w którem się urodził i wy 
rósł, dla którego pracuje, w któregl) 
pl'zy,,~łość wierzy, jest pijawka na ciele 
narodu, )est plagą ziemi polskiej, je it ja­
skinią .. , 

- Ależ, panie łaskawy, to same mo­
że w W:tr:;:i'awie spotkać pr7.ybysza ze 
Lwowa, Poz1'!&nia. Krakow?', Tetn się 
przecież przejmować nie tneta. 

- Tak, ale ów lwowianin, ów krako­
wianin, 6w poznańczyk, to polacy!. dzia­
da lradziadat A łodzianin iQ .czlowiekt 

który się z nimi zr6wna dopiero polutrze. 
O tem nie za wadziłoby pamiętać. 

- Przvma;ę, że lepiej nie dratnić ... 
- Jakież l,ierozt!ądne jest nap·zykład 

rozpowiadanie, h łodziane udają bieda­
k6w, bo nie chce się im płacić poda~k6wl 
- Po pierw.!Ze, choćby chcieli trudnoby 
im było udać coś podobnego. Kto prze-
żył choćby jeden dzid wśród tych 1(0-

minów. wrzedon i krosien, ten nIe da 
~lę wvwidt w polu. 

Nic odpowiada to psychyce łodziani­
r.a. Nie są to bynajmniej jakieś przeczu­
lone natury, wstydzące się majątku, któ' 
ry przez stulecie urastał. Łodzianin nie 
wsh'd%i się dorobkiewiczostwa swych 
dziad/w, IłDi plonu ich pracy. 

A jut pewnej śełsłoścl w oskartenJach 
moglibyśmy sł, nauczyć. Nie katdy umie 
wsp6łobywatelowi wyczytać z oczu, czy 
pład podatek ochoczo, ozy z b61em ser­
ca. Ale kaMy mote dowiedzieć się w 
izbie skarbowej, ile zapłacono, a ile za· 
lega. Ot6t faktem jest, te przemysłow­
cy nasi spłacili raty podatku majątkowe­
go, przypadająoe na rok błetący, jut w 
grudniu roku zeszłego. 

To, co w różnych województwach tyle 
wywołało skarg i narzekań, ci popłacili z 
góry, ponad zobowiązanie prawne. To 
przemawia za nimi. Kto przytem zataił 
jakąś część majątku, powinien być pocią­
gnięty do odpowiedzialności. Jego niesu­
mienność nie umniejszy zasługi tych, któ 
rr;y przed terminem pospieszyli skarbowi 
no. pomoc. 

Ulcl:ady o prtz.yś.p1eszenie terminu, ,prz.y 
kt6rych przedstawi'delem rtządu był p, 
Korfanty, toczyły się tu w jesieni. :Prze­
myS!l'owcy s'tarali się uwy;datnić, że tą­
dama jakie mają względem rządu, Me są 
w t.a&nym zwiąl)ku z płacen,iem lub nie­
płaceniem podatku. Załatwmy naprz6d 
tt> było idt Stanowi5ik o - spn wę na­
szych obowIązków obywatelskich, a na 
skargi f pretensje przyjdzie potem kolej. 
P. Korfanty pełen był u:z.tttania. Umowa 
stanęła dnia 8 grudnia. Związek włók,ien­
nłczy młlł na siebie 9 mi:ljonów złotych; 
mne fiifDlY 6 mi'lj.ooów, Póobtora miltona 
płaoon'O do ty~dnTa. gOlł:ó'Wlką. resztę wek 
s1amł. Nie widJz.ę w tem żadnego boha­
terstWa. Kto W' Pd1soe porósł w pi~re. 
mote coś dla Pdlsk1 uczynfć. A jeżeli nie 
czyni, jeteli obowiązku nie sp ełnła , jeżeli 
w ~na.nłu o majątku kłamie, t'O postą­
pd.ć z mm podług SUl'()IW awa. Wy­
toczyć łłedztwo, winę ud'owodnilĆ, prze­
stępcę ukarać tak, teby się ioo.ym ode­
chciało próbować podobn}"Ch hazardów. 
- chociat wymam HlCZerze - nie bar. 
dzo Jest prawdlo.podobne, teby młmisw­
Jum 4arbn wobec Rrozy poło!eMa tak 
ddbroduSlZnie wes7Jło w pułrupkę. Dopóki 
się j·ednak nie przekonało kogoś o wiru e , 
poco bawić sIę jego dob'l'em ltllleniem. 
Skutek bęazie sprzeoz.ny z ocz.ekiwa­
ru.em. 

- Jakiż? 
- Opóźni z.espolerue się z krajem. 

l z,nowu będz.iemy świaOkami czegoś, co 
obala logikę wS'zelką, Za Rurki, kiedy tę­
piOOoo be.z miłosierdZlia wszystko, co na­
sze, Łódź polooizowała się zwolna, lecz 
stale; za najazdu niemieckiego, kiedy on­
cerom i urzędnikom niemieckim uśmie­
chała się nadzieja odrobienia tego, co się 
stało w cia,gu dwóch pokoleń, poloniza­
cja zrobiła olbrzymi, nieoczekiwany krok 
naprzód; mamyż doczekać się tego, iż 
prąd ten za rządów polskicb osłabnie? 
Jakieś faŁum psuje wszystko. 

- Na~r~ykład1 

, .. 

Mahatma Gandhi, 
indyjski bohater narodowy 
przybywa w tych dniach do 

Berlina. 
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- Uszczęśliwrooo pana sp·rawozda­
ndem związku włókienmczego? Oczywi­
ście, C%ytał pan ustęp o diOStawach dla 
wojska? Przeclet to robi wreteme de .. 
prymuJ~oef Powie mi ktOlłI audia.ttU' ei 
alte1"a pul. Zapewne, Ale c6ł POCZłlĆ. 
ki<edy ani pan, ani ja nie motemy tu za .. 
wezwać przedstawicieli ministerstwa woj­
ny wraz z przedstawidelem milnisterstw~ 
prz.em. i pne.prowadzić śledDtwa. Przy" 
pusz,czam, że auto:rowie podają tę pfe .. 
czeń na odlewie, zaprawionej suto p101u .. 
nem, a1e pozostają fakty. PrzedstawideI 
departamentu intendentury stwierdza 0-

S'Obiście na konferencji, że narzekań n ... 
t'Owary łódzkie nigdy nie było. Ogłosze­
ni·e o konkursie na dostawy nie zawie:-A 
informacji ani co do potrzebnej ilości 
sukna. -ani co do te'l"DlhlU dostawy. Fa­
bryt t- olskie wnoszę ofeńy i żądają fe-

'I go, co przyrzeczono angielskim, t. j. czę-
ściowej zapłaty w dewizach. 10 żądanie 
jest powodem odrzucenia ofert. Na kon4 
ferencjl z kilkoma ministrami dowiadttf~ 
się przemysłowcy, że skarb dosŁarczy6 
gotów dewiz; mimo te oświadczono me. 
bawem, że znaczna częśĆ zamówień od. 
dana będzie fi,rmom obcym, Nowy o.stt1 
protest. Nowa interwencja ministra prze. 
mys'lu i na'I'es~de rozpoczęcie fabrykacjI 
w Łodzi. 

Ni'e było wąŁpHw<>ści, te r'zecz s1iotr. 
czy się dobrze. Rękojmią po'myślMgo za. 
kończenia były dla społeczeństwa nazwi. 
ska ludzi, kt6rzy mieli ostatecznie spra. 
wę rozstrzygnąć. Ale czy nie mogło si~ 
dbyć bez pięciomiesięcznych daremnych 
zabie.gów, bez szet:egu konferencji, z:wt)( 
ływanych dla odr·obiema tego, co Z4"oblOlo 
no? Czy potrzebne i pożyteczne są ow. 
ostre protesty, owa mohilizacja trzec~ 
ministerstw, żeby rzecz słuszną prze­
pchnę6 w czwartem? Należy przypuśc~ 
te zamętu lW'obily tywioły podrzędne! 

brew i1lJŁencjom hienrchji wytS'lej. At. 
C'lzżalenie powstaie po każdem talkiem 

nieforlU!1Ulem zajściu! jako brzydki O$a.d. 
Przekonany jestem, te tak, jak w tyt1l 

wypadku, pomyślny koniec uwieńczy kie. 
dyś wielką hi·storyczną ewolucję Ltdzl 
w kierunku ostatecznego ząe loczeni, 
'L krajem i narodem. Nie opóźniajmy więe 
t,ej ewolucji sami,. Nie bronimy występk~ 
wsuk prawda? Jeżeli jesteśmy dziś su. 
rowi dla własnej przeszłości, jeżeli jut 
nareszcie nie Jęka:ny się mówić dzieciom 
c winach pradziadów, z jakiej racji mi'eli. 
byśmy osłam'ać winę potomka przybYł 
sz.ów, skoro ma,jąŁek zarobiony w Polsce. 
ukrywa przed ok:em poborcy. Ale nie 
bawTr..)' się pl<ńką. Umiejmy karać, ah 
umiejmy przedtem sprawiedliwie osądzi,'! 

CZYTAJCIE 

"REPUBLIKĘ" • 
~~.HH)ł'~łł"'~~:~ 
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[I) 1~IW~limy na~il ~~wi[ ~i~ ~li~[i~m na uli[a[~ t~~lit 
Ogródki dla dzieci i place do zabaw powinny być stworzone dla łych 
młodych i upośledzonych istot, które nie wyjeżdżają na kolonje letnie. 

Wakia<:tj.e mają się już 'ku końcom i 
dzieci n:iezadługo P.OIWrÓCą na ławę SlZlk,ol­
ną. nie od ~ zeczy więc będzie zastanowić 
S1'ę nad tęm, w łaki spo~'6b m~ode i wątle 
istoty SiPę&za:ły miesiące leł'11ie, c.zy dzieci 
łó dzikI e , który<:h rodzi'ce nie :byli w stan.ie 
wysłać na św1eŻle p Dwiet:1'1z.e, lub które 
nie mogły korzystać '1J ko1.onli letnich, 
znaj'dują gooziwą l"omywkę { odporwied­
nie le remy do z,aihaw w mi,eście? N3 to 
pytarnie nilestet'1. naJ.ety oop'owie'dzdeć 

przed sklepikąmi z łakociamif Pl"~y bud~ 
kach z sod~wą wodą, chło~ów drapią­
cych się na latarnie i słupy cgraficznc, 
czepiających się tramwajów i in. wehi. 
~1!łów, dziewczynki, rysujące kredą na 
l . miennych płytach i bawiące się "w 
k y". Wszystlro t,o brudue, za S ffiaTO­

wane, czarne od pyłu i sadzy, a mi'Illo 
to mające wygląd najs.zczęśl:irwszych 'IN 

śwrecie. 

*. , * J 

"rzecząco. Za.gadnąłem pewnego mł<odego chłopca 
Lato :i wakacje, Mó>re cna. dz:ieciJ za- który grał w guziki na pl. Wolności koło 

nlOtnych rodzi'oów jest rtównoiZnaoz.ne z magLS'ka1u czy jest zadowo'lony z wa­
kopaniem kana.łów na p1aty mooskiej, z kacji. Rozbawiony loe·dwie mi raczył Dd­
łowieniem motyli po polach i łąkach, z powiedzIećl 
bi:eganiem Pi() Lesie ł tb1>eranłem j.agód. - Baord1Jo. Gram teraz w gu,zd,ld od 
dla biednych równa si'ę grzebaniu w rana do wi'eczora. W'Padam tyJ1k:o na 
cuchnącym rynsztoku, wycieraniu siEi obiad 1 na kolację do domu i zataz ucre­
po brudnych i: oplutych trotuarach, bez- kam ... 

myślnemu błB(dz.eniu po ulicach i pe'łnYCh/ - Ozy matka twoja Pt'8.. eule? 
kurzawy dróg zabójczych wyziewów - Nie, mama Jem w donm i ceruje mi 
p.lacach miejskich. ' buŁy... Ojciec td stracił rohotę." . 

Dla biednego ma,Jiego łodz!anfna ~ DDprawdy ta mała ofiara Sttagnacji 
Balut czy ze ' Starego Mla.S\ta, z Cenh"11fO. nie 1"obHa zupeJni.e wrażenIa upośledzl()­
-:.zy z przedmieść, dla dziecka, które nie ne;. Kole.dzy krzycz:eli: na niego, aby 
posładla. kreWlfl'Ych lIla w·si am innej oka- zaraz wrócił do gry. Uciekł w szalonych 
zji wy; az;du , wakacje - to ulica. podskokach, nawet nIe ki'wnąwsz.'Y mi 

I rzeczywiście znaJdujemy te upośle· głową na pożegnanie. ... 
a:zone istoty na chodnikach i jezdniach, GO'r:zej jest z małemi dzi:e'ćmł tak 

p.0 l!tÓflOh kr~~ ~WOZY. l sam,ochod'i ~~qło 3- lat~ . Ja·kfe .ai~ Ui2:W~aj 

Ułaskawiony więzied pra­
gnie pozostać w więzieniu. 

w domu i są p01~ostavrione pod opieką I ToIusia wcale to nie bawiło. Usiło" N31 
braJla lub starszej s:i!o'stry. Sta-rszy brat zwrócić na siebre uwagę starszej siiQsŁry. 
nie ~a z dzi~ćmi. wielkiego Hopotu. Ze Skrobał w szafę, krzyczał i wyrywa·ł jej 
stare] skrzym mbl rodzaj wózka cZly też książ'kę z rąk Si.>ostra by.ł:a jednalk 1,11 k 
saneczek, sadza tam małego 'bąka i ciąg- zaczytana, że nie zwracała uwagi na f11 1~ 
nąc za ~n urek wozi go po i~hi"". TQ jest dzącego śię makao Doprawdy, p{)trzeb­
!epsze ni'ż bawiIć się samemu. Dziec<lw na'by mu była inna opiekc , aby ktoś się 
Jest za&owoIone, klaszc1ie z radości w rim zajmował i bawił się z nim na śv·r:e. 
dłonie i z'a żad'11ą cenę nie chce przerwać ż~m powietrzu. 
swej cza1"ownej ja,zdy, A że tam czasem 
uderzy się w głowę o kant szafy lub 
'krzesła, a!lbo wyleci' ze swego weMkułu 
na kamie!llIlą podłogę - to głupstwo, o 
którem nie warto nawet m"ÓwiĆ. Pobe~ 
czy pomaże się i po krzyku. 

Powiadade, te daleko lep.i~i jest 
dz.reckD pDwierzyć dzi~'Wczynce? Nie ie­
stem tego zdanie. Dziewczynka, jakkol­
wiek stwor~a: do OIpiekowa'nia się 
dziećmi, ni~e zawsze wywiąrui~ się su­
miennie ze swych o:bowiąZlków. 

ObserwDwałem wczorai taką mbd.:· 
cial1lą Dpiekunkę, Uczącą osi,em al'bo mo­
że dziesięć lai. Siecl'zh'ła na krześle i 
czytała półg'łosem ksi'ążkę z ba.ikami. Jej 
mały br.acisz~k bawił się przy niej na 
podł,odze. Gdy się zbytn.io o cMaIa'ł, wo­
łała na nieg>o: 

- Toluś, chodź tu ... prędkol 

I kontynuowała sw~ ł~~;,,~ Ala 

• lit ; 

Dlaczego nie posiadamy w mieście i 
na przedmieściach ogrQoów d:dedęcyr.;h 
w rodzaju . istniejących w Warszawllł 
ogrodów im. Raua? 

Dlaczego nie tworzy się zadrzev.~io. 
nych placów i skwerów, gdzieby dzieci 
mogły bawić się na trawiz wśród zieleni? 
Dlaczego nie organizuje się pod miastem 
bo.isk i obozów dziecięcych, gdzieby pod 
nadzorem pedag~gów m()Żna było urzą­
dzać gry i zabawy?' 

Ist'11iejące w Łodzi pa'rki nie mogą ~ł.4i 
spokoić tych potrzeh dorosłych i nie S<\ 
odpowiedn.im miejscem rozrywki dla 
dzi'ecL Półkolonj~ letn-te t6wnież ni,!!! 
<t'ozwlązują tego zagadnienia. Tylko pla1 
nowo rozr wcone po mieście ogt6dk,r dla 
dvieci i place do zabaw będą odlpowia.; 
dały swemu zadaniu. 

Peda~~\ 

"Ptak nłebłesld". 
Teatr 1"OSyjs1d dała meodwot~We 'h't; 

OS'ta'hme pt'zedstawi'0llia w LocW. Pr~' 
gram drugi, który zdobył sobie, talk !'1"'" 
jątkowe powodzenie obejmuje dwama'~~ 
nt.Uller6w niezwy'kłych pod wz~lędem r6~ 
llIOfodności. Najwl,~kg.llem powodzenłem; 
cieszą się felllomenalne "Katarynka"~ 

w jednym z więzie~ francusldch odsia 
dywal karę St-Ietni Beniamin Gelon, ska 
zany na dożywotnie więmenie. Kiedy t8 
lipca oświadczono mu, że :/:ostał ułaska 
wiony, odpowiedział, :te jest mu dobrze 
ł niema zamia~ się ruszać. 
Udało się wreszcie przekonać go. lecz 

rtłedy wyszedł na miasto, zawrócił z po­
wrotem do więzienia, a komisarzowi z 
trudnością udało się wyperswadować, że 
to jest niemozliwe. Wres:tcie więzień-a­
matDr został odprowadzony z trudem do 
przytułku. 

.IlJ}OłYI 
Ełekt~yczni złodzieje. 

i,Pieśni Błazna" oraz scen,a zbiorowa ci'" 
ego zespołl\l "Wśród g6r Ka'llka%u". KtO. 

jeszcze nie wi'Cłzi'aA ,.Ptaka: Niiebłestk,llegO:~ 
musi się pośpieszyć. aby nie srt1"acić oka~ 
zji d'o zapoznania się z tym ni'e"ZaplJ:'Z~. 
czonym towenementem tea·tr.alnym w~ Ę~ 
ropie. " 

EJeJ{l[ryczno'śĆ - cudowny wynala-zeK 
XIX wiekll - przynMsł bez.wąttyienia 
bardzo wiele pożytku oałej lucliZ'kl()śd. 

Okręt przeciął wieloryba. z pttktu w'idzerua nzyld, omówlJł jui 
swego czasu bardZlo szerolko i wszech­
st1"oonie rolę e~e3clr)"ClZltlośd -znany i po­
ważany H~k p. Ksawery Sp'o'!"zyńsJk~ w 
książce p. t. "Krótllci zarys f,i.z,ytki elemen­
tarnej do użytku szkół powsz~chnych". 

Na Atlan>tyku, okręt amerykat\ski 
j;Fi'nland" pod dowództwem kapitana 
Mouroe doznał szczególnej przygody. 
Podczas pełnego biegu drogę okrętowi 
zagroził wielki wieloryb tak nagle, iż nre 
zdążył usunąć się i został 'literalnie prze 
cięty ·na dwie części. Jedna z nich za­
wisła na boku statku tak, -uż usunięcie jej 
wymagało kilku godzin. . 

Po zawinięciu do San Pedro w KaIi­
łornji kapitan zwołał załogę, która zło­
żyła właścidelowi okrętu zeznaniCl. o tym 
mezwykłym wypadku. 

Mnie w tym. W)'lPadJku obchodZ[ elek­
trycz'11'OŚĆ z mnej strony. 

Mniej m>oże, tako e'11ergia tWÓ1'c/Z'a, 
z1lla!jdująca zasiosowa:nie w fabrykach, 
motorach i inny.ch irrstaJacj.ach - lecz 
przeoowS'zystkiem jako mate'rjał &0 mi· 
gawek są&o'W)"ch. 

EleM'rycznDść trzeba ,,2'!robw· ... 
"Robią" elektryczność lu&zdle. 
Nio, tli stąd droga n<ied!aIeka d'O f.awy 

Gdy w ciągu na1'lbłiższych ~ rOD'o't- . , z c:. :~;:: 
1l'fCy nie zgłasZiali się do pr;acy, pan P. 
zwrócił się ,dlo pil"Ze&sfębi:O!1'"cy, ktÓlry pDd­
jął sIę urzą&z.etni'la elekhrycZl11eg'iQ światła, 
jakre jednaik byłO' jegO' źcli ... i~e.niIe, gdy 
p'r2icd'Stęb1:orca odrzekł mu zmarlwionym 
gliolsem, że lI"oboiŁ>nilcy j'ego milkli i nie wie, 
g.dz~e zami'esz.kują. 

Pan P. wrócił do domu i odrazu zro-
2lumiał o co chodd. 

Rozejrz.ał si.ę więc po mile s z!kan-iu, a 
gdy O'tworzył szafę - wszystko już było 
d:l,ań Z!l"ozumłal~. 

Udał s~ę dlo po1ilcj:~, MÓ1'a WS2iczęłta na­
tychmj,ast dochocllzenie i obydwóch piasz­
k6w przyłapała. 

Sąd SlkaiZ!aJl Ant:QlD,i:e~o WiercillM i 
Gnzymałę PO'd'l'8.'silaJka na 2 ml'esiące wi'ę-
z:roota. Juris. 

Kobieta, ktora sama siebie 
oszpeciła . . 

"Echo de Paris" donosi z Genewy. te 
fona tamtejszego przemysłowca pani Pos 
si, kobieta nie zwykłej piękności 'oszpeci 
ła sobie twarz kwasem azotowym. Jako 
powód podała chęć uniknięcia zazdrości 
męża i zapewnienie sobie spokoju. Wszy 
scy znajomi podziwiali jej urodę i za· 
chwytowi swemu dawali niedwuznaczny 
wyraz co było powodem pnykrych scen 
familijnych ze strony zazdrosnego męża. 
Pani Possi oświadczyła, że czuje , się 
szczęśliwą, mimo to zrozpacz.ony mąż we 
zwał najsłynniejszych . lekarzy, celem 
przeprowadzenia leczenia .. s'Wej. żony ; 
przywrócenia jej dawnej urody. 

Jedna z naJsp~tniejszych o~fuąc~ R~~·~.~.~ft!;~i§~&~.~E~~~N~M!~~!m~.!M~~~~.~·~~~~~~.~~·~~!~!· ~!· !~~~~~~. ~!"~~~I~S!_!~~.!, Pan W. P. ka'mł prze,p.1"owadziJć w : 
wywiadowczyń amerykańskich. swym. mies'zk.anfu i'11~t,alację elektryczną. 

Mary lens, w pościgu za głośnym mię Umówi!ł się więc z pewnym j-egem,,-
dzynarodorwym aferzystą Gastonem Me- ściem, który zgodzi'} silę oozywiścii'e za 
d-orem. natknęła się na jego ślady w miej pe,.vną op1:atą elektryóJność .,zrob1ć" i w 
scowości kąpielowej Btarritz, i - jak się tym cel'U przys'łał domieszkania pana W. 
w następstwie okazało, - przebywał on P. dwóch robotników, którzy na.tychmiast 
tam istotnie, pod zmyśl'onem nazwiskiem wzięli się do robo-ty. 
tym razem, Barona de Rastignac, popeł- Spr,owadzilH drabinę, trzy P'?ki sznu­
niając w dalszym ciągu, dzięki swym rów, obcęgi, mto~ek, druty, druciki, gwoi 
pierwszorzędnym stosunkom to warzy- dzi'e, gwoździlkIl, śrubki i cały malerj,~ł, 

"kim i ogromnemu powodzeniu wśród ko 'łącznie z gipsem, p'otrzehny do przepro­
hiet, liczne oszustWIa giełdowe - akcja- wao:zenle rohót il1sta.1acYinych. 
łlli, dolarami etc. 

Pięknej wywiadowczyni, po zawarciu No, i wzip,li się do ToboŁy. 
bliższej znajomości i wzbudzeniu w nim P,orriewaj; p'r6c7. ~łużącej nikogo nic 
miłości ku sobie, udało się zdemaskować bylo w mi'eszkan iu więc na jpierw wytry­
niebezpiecznego aferzystę. chem otwonyli s'7;afę i s prawdzlli , cz.y 

Jedna z większych wytwórni zagra- m.ole czasem nie 7>CpSllły futra pana P. 
tlicznych nabyła kronikę kryminalną ko- Okaza:lo si'ę' że: futro byr'O zabc zpie­
misarki .Mary Iens, i na podstawie dane czone naftaliną, za pakowalt więc do wor­
go, wielce sensacyjnego materjału sfi1mo ka i wynieśH z m1esz,kania, 
w~ła dzieje i niezwykłe przygody osła- p.otem zajltzeli jeszcze do hed~nsu, 
wl<mego Gast'Ona Medora. gdzi'e prócz kur7.lu nic n~e znaJeiE, wobec 

Film ten p. nazwą "Władca kobiet" czego uwazaH czynność swą za skQńczo­
został nabyty na Łódź przez dyrekcję ną i . ulotni'li: S1ę pod pretekstem sprowa-
.Jdn.o..tutru. ..Luną". 6663 dzen&a. inn.ei. wyż·szej d'1"abiny, 

, 
Ze sportu .. 

JAK SIĘ ODBĘDĄ ZAWODY O MI­
STRZOSTWO FINAł.U KLASY C 
Na ostatnim poświęceniu zarząd L Z. 

O. P. N., postanowił by finał zawodów o 
:niet'-zostwo Idasy C odbył się w ten spo 
sób, iż mistrze rezerw tj. ŁKS III oraz 
Widzew TT nie odgrywaliby roli w walce 
o przejście do następnej klasy. 

Zawody mistrzów gmpowych ~ mi .. 
sŁrzami rezerw nie wpłyną absolutnie na 
samo przcjście do kbsy B. 

Może więc zajść wypadek, że na 
czwartym miejscu będzie sŁał przypśćmy 
Hakoah, a na. piątym Pogoń, mimo to Po 
goń może przejść do następnej klasy. 

UCZNIOM WOLNO GRAć W KLU­
BACH. 

Postanowienie, wzbraniające uczniom 
występowania VI klubach spodowych zo 
sŁało cofnięte. 

Obecni'i! uczniowie mogą już formal­
nie grać w barwach towarzystw S1;>orto· 
.wvch. 

CRACOVIA -- NEMZETI {B iLID A· 
PESZT') 3.:0 (1:z. 

Goście na taką wysoką porażkęrue 
zasłużyli, gdyż grali ładnie, kOTuhip ' ljąC 
dużo w polIu. 

Braki techniczne uzupclnii.11i Lunbicią 
i ofiarnością, a mając tyje sn ns pu dlc ­
wali wSikut~k nieum~jęlnQści strv.;,-:hn: .·t. 

Cracovia be'z Sperhngfl, któręg<"J Kl.i. 
biński. nie potrafił [{cdnie za:cl:wić, 

Dobrym był Kalu:7:a, który pi~J.;n~ 
bramkę z.dobył dalekim stn:alem, 01"(1.7, 

Chruścicki przez swoje wykopy. 
Synowjec w pomocy najsł.ahszy, wv­

śmienity natomias t BychowSlki .na obro­
me. 

Z g,ości najbardziej pod",bal się pra. W) 

skrzydło'Wy swym wspani,dym bief!i-em\ 
oraz obrona. 

Sęd?;,i'ował p. Mttnd. 
2'- . _ . -- ~ 
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W kinie łódzkim. Łódź przed 10 laty. 
Wspomnienia z pierwszych dni Awlatowe) woJ~ 

-----:0:-----

Milicja obywatelska znowu czuwa nad miastem. 
Pogłoski o bliskiej bitwie.- Milicja obywatelska żyw­
nościow . - Przemysł na martwym punkcie. - Ogło-

szeni jenerała Charpentiera. ~ 
x. 

W dJn.łu 21-ym września.. w ~~ Mi'J!łlcJancł ~. n'oIstI ~~I, 
lelk, roz;biległa się z sxybkościlą błyska- siki z 1dJterami "M.O.Z." i m.u:Def'e1n StO>' 

wilCy ~ość po mieście, te napmwót t'ze"dkowym. . 

3 

Dyrektor kina. :..:.:.. Może przez lup~ zobaczę jakIegoś gościa. 
• .-' •• ,p...;:~ : ;,' ~ • '('...::~.. '" . ' r ,".. 

Zgrzyty. 

W cyrku. 
Chętnie mknę do cyrku, który 
Spędza nastrój pogrzebowy, 
Który zmienia wcląt programy, 
Niby stronnictw naszych głowy_ 

W kąt dym nowym tam numerze 
Widzę ludzkie obyczaje; 

powołano człoo.kÓ'W rozwi:ązanej mHicj\ C'Z)'tDllOŚcł wwe M.O.Z. wyk'OD.yw'ał&. 
obywaJtels.1dej, ateby o g.odz;im'ę smstej w ten sposób, te 1118. lm-ailcach DlIiuta przy 
wrec7JOl'em ob;ę1i obolWłąz:ek piloowania drogach, któremi tuikutŁ.ecmm sfę przywóz 
porządku ł bez:pieczeóSltwa w mii0ście. do miasta, ustawione były posterunki, 

Po południu op~~o w cuki:er- k~ składający . slę z 10 milidjant6w 
metcb., te ws'Zczę!ła SLę' bllwa pomiędzy z jedn~ rewdlro~ na czele. 
wojskanti! r.osyjSlldlell11~ ~ memilecldemi. . M~11lCJa obyw~tel51ka tywnoś?owa rz .} 

O godrlci!e si:ódme.j wiec7JO'l'em jedni d~ si'ę zupe~e eJke<klu~e, nteza 
włed:zieli jut o porake woj.slk ~ki~h. lemie od policfi. ' . 
J ... _~ .... ._~.. Broń zn.ajdowała słę _ posterunku 1 
I/JAU - o p01'ta~ce memvuw. __ ...łA la U • ....IA_" ty""__ • 

, W y'U4wano '" m t.'/l:IJUJ"OIIl J.K'O W nlfte 
Póm:ym wileoorem opow!ada.l pH'Y- pogoni rJa bandytami lub w wypadke.cli 

bysze z okolk podm!Jeł'skich, it! słyszeli niebezPłeezet\stwa, groU\cefO tyciU. 
buk wysŁ!rzałów. .. -

Na mebie, ci'emefącym po UlCbodzie •• 1 
si06ca., gorzała runa od gęstego ~"!. ka- ~ tO!l1ęła w mCl'l"~ nędz-y... . 
nbi:Mwego. Zamiaet dymu z lromi·nów ~. 

Wł'ad:rJe roeY1S1dJe por;oQły Da mieJ~ nych, zunuwa:je.cego widnokrBog, awisły 
sou, at do stójkowych w1'~. nad mialStem chmury niedoli, skraplaj"", 

Sporo osób ucięldo z ł..odd na. włeś~ się w deszcz łez ludzkk:h ... 
o bliskim mebeq>iecuilstwie. Prz.emysł wege<to~ł, a. WIrU z nim 

Biura. e'kltpedycy.joe prozepeWone b.,.~ ~Ji OOI'az niżej liczne 1"Ze'SZe robot~ 
ty m~, pragnącymi pn:.ewietć ników. 
swe aeczy do W usmwy. ZałaJtwllenie Wedtu~ ówczesnych obUiczeil . gotowa 
jednak wszyst1dICh "głoszed napotykało do wysłama manufa.kt~~ w Lodz.i .. przed.-

tlrudnoścl ZIe względu na brak kom i stawWa warlość 30 mlhon6w rubli .. 
~ Z braku środków 1romu:nikacYJnyc 11 
M~~ m pny'bnlło ~ak'any ka!p$tał ten leb.ł w umeruchOmiemu. 
~ o !OWU Jtedynie w fabryce POlll1ańSlkie1!o ro~ 

Ot udaje małpa człeka, 
Jak wcłąt małpę człek udałe. 

Oto kangur, psy I konie 
l tobą bawią się uprzejmie, 
Łacno kwitnie ras zbratanie, 
Bo nie są posłami w Sejmie. 

wy lkak ływtvoścf .. ~ opału botnicy otrzymywali w~czki na pocret 

I 
dawał si maki. zat'obk6w. Admin1lSiW'a.eja fabryki spóe 

Ludn~;'~ lm-~oa.oh m!Mta t"dZbłe- dnewała się nad~oila 50 wagonów Wę4 
_,,. ... , ___ ", '"a ftfł:'e~ gl a, kŁ6re wysłlane zOS'ta'ły w końcu WJ.·ze-

'!'Ma pa.'lUIIU1 .... ~6· ll. ~-~-' .!I_·ść .).,. kiM- t -'_! 
Znaletli się ł tacy, którzy rozbi~all ~"Wa. 1 !naoOeJ m~. Y, ~ l>Ka ygowu .. 

Ody złorzeczą sobIe błazny, 
To swój sport na tarty czynią, 
'NIe sportsmeni to, więc serJo 
Nie zwą się łajdakiem, świnią. 

Parka dzielnych bilardzistów 
Ciska w głowy sobie bile, 
Próbę snat małżeńskiej sceny 
Repetują sobie mile. 

Oto walnI rowerzyścI: 
Zdrowe mięśnie, kraśne twarze, 
Jefdżą wciąż po sobie cudnie, 
Jak .•. współcześni dziennikarze. 

Pantomina baletowa, 
Któi rozplącze jej zawiłość? 
W dziewę amor topi str~ałę, 
Snać to nasza... wolna tnłłośf. 

Sat. 

4= 
Kwiatki z bruku wielkomieiskiego.l 

• 

Jedzą, piją, lulki palą 
Tańce, hulanki, swawola ! ... 

Wozy przejeżdżają ludzi. 
Na ulicy Wschodniej róg Północnej 

Wczoraj o 10 wieczorem w mieszka przejechany zosŁał wozem 45 letni tra­
niu tkacza Adolfa Mochlera przy ulicy gar z Abram-Szulim Flaksman, Zacho-
Rokicińskiej 22 odbyła się zabawa. dnia 56, i otrzymał ranę ciętą głowy. 

Wypito moc alkoholu, a gdy zasztt- Lekarz pogotowia udzielił rannemu 
ftli'ało gościom w głowie poczęto się bić. pomocy. 

e +, 

. I!'łka ab 6tnile1 sporze dać deski słu- Fabryk~ Sche.l'~Je'M llostM'a .z.~pełnl~ 
pa 1l'Y, l' P .. u.mkm'ęta J w dmu 24-ym w-rz('sma wy~ 
py, Dor~ t'y~ e. ~_ ...... ,. ęl..~-' !Il""". • ~e s'łano pociągiem do Moskwy Wlszystki'e 

:maTO SIę IN ..... 1cZ :>~J v""1:'" L. k' i' . 
t.. ~Ą k j , 'li .. b lo ',--' S1ęJt 1 papIery. 

OIJowtą:Z J.em mI Cll y I11>eoJopus~cze- O g .t, • ~rł ... Ł d ' k ń ' 
d ,.l~L_ h k 1.._- •• ~_:~. ).,. !'OLJne} SJ"U8.C)l w o Z-l WO co-rnl! o pouuonyc e scesvw, YV pu:naly n!L L' • • l_'ad 

tern tle cz słe bójki międ:zy ludnością a wym oKt'es1: wrzesma 1914 r, '~~ ŚWl -
.~. . ę czy następulący ddkument z d>ma 20-go 

ml'!tC)ą. , • 
C'łopi ba·n silę p!'ZyWozJiIć tywność W11'zesm'a': 

do miasta, gdyż po drodze napadały n~ 
nich jakileś ind'ywidUJa. i zabierały cały 
t-owa'l'. 

Wobec taJki,ego stanu r,z,eczy UiŁworzo­
n!() P!7JY II111Ji-cji obywaJtelSikiej spe.qaJny 
ocktział mi!1i.cji tywnośdowelj. 

Zatwie1'dozona przez ~bemarora piJotr 
kowskiego instrukcja dila nUnio}i tywno­
ścmowej obejmcwała 9 punktów. 

Punkt pilerwszy orzekał, te organ1rz;a· 
eja milicji dla ochrony tywnoocl ma na 
celu ubezpieczenie mi'8!sta od wywozu 
p~n.tu i op a-kt , jak również Z8ibez.pioe~ 
czen~e ludności od wyzySIku &kupujących 
h'UJl"toW'niik6w, oraz zachowanie jej mot~ 
ności czyru.enia za.kupów prodJukMw spo-
żywczych bez pośa'ednlireŁwa spekuLan.tów. 

OGŁOSZENIE. 
DoW'o~cy woj enn emi siłami, ge· 

rtera.>ł Charpenti>et' podaje do wiado­
mości: 

Rozkazałem oddawać pod sąd wo' 
Jenny i strzelać do każd go, ktoby 
przechodził linje: Gostynin-Kutno-Łę­
czyca-Zgierz~Łódź-Pabjanice - Piotr­
k6w. 

Prz.ekupnJi.6w, którzyby . kupowal't 
ruchomości · od. zbiegów z; okolU: kraju, 
zajętych prxez nieprzyjade1a., genenł 

rozkazuje aresztować i odldać pod sąd 
po.J.owy. 

PodplJsał: 
Podpwtk. Leontowicz". 

(D. c. n.l 

Lekarze pobierają nadmierne honorarja.· 
Sprawą tą winny się zająć organizacje lekarskie. 
K~lkakwtnie już pot"Uszallśmy sprawę 

wysokich honorarjów lekarsk1ch, pobie­
>raa:lych w pra.ktyce prywatnej. 

Aczkolwieik wi'ę'kszość pra-oowników 
fizycznych 1; umys1iowych ucie\ka się do 

H 

pomocy lekarskilej kasy chorych, Jedna·k­
istnieją całe mstępy ludzi, ni~korzysta­
ją-cych z pomocy kasy i ni'ebędących w 
sŁanie płacić tak wysoki!ch honoa-arjów, 
jakie obecnie leka>rze żądają w prywat· 
n,ej praktyc~. Otrzymali rany gospodarz mieszkania 

Mochler, lat 67, Stefan Bojko, 23 lat, 
Akbander Ornol. 25 lat, A IeJu:ander 
SobolE'wski, 23 lat i 32 leŁnia helena Ka 
ezmarek. 

Wszystkim poszkodowanym udzieliło 
"O'mocy pogotowie, 

"tłie ratujcie mnie, ja się 
I tak poraz drugi otruję I ... " 

Kieszenie s~użą jako skarbonki dla kwestarzy 
Tow?rzystwa dobroczynne lekceważą grosz publiczny 

Podczas gdy przed wojną lekarz spe­
cjalista poba.e'l'ał za wizytę 2 do 3 rubli, 
dziś zdarzają się wypadki, ~ lelkat'lze żą­
dają 20-25 złotych za normalną wizytę, 
a więc 3 do 4 razy więcej , J'1..iż przed. wo;· 
ną. Niejednokrotnie już miały miejsce tak 
skandalicme wypadki, żoe lekarze wy­
muszają żądane hcmorarjum pod presją 

Dziś rano o godzinie 7 rano w miesz­
kaniu własne m, Główna 50, w celu samo 
b6jczym napiła się jodyny żona handlują 
cego Anna Tomaszewska, 49 lat. Przy­
czyną rozpaczliwego kroku - niesnaski 
rodzinne. 

Zawezwany lekarz pogotowia po prze 
płukaniu żołądka, pozostawił denatkę 
na mjeiscu. 

Lekarwwi denatka rzekła: "Nie ra­
lufcie mnie, ją się i tak poraz drugi o-
truł,," .- . 

Od dłuższego już cza,su jesteśmy na­
wiedzeni plagą wszelkiego ro&aju kwest 
i went, 

W każdą niedz.ielę i świ,ęto, a częstu 
i w dnie powszednie urządizane są dnie 
kwiatka, znaczka, "pudełek szczęścia" 
na wszelkiego rodzaju cele. 

Kilka"krotnie podnoszona już była spra 
wa nieodpowiędnioego prze.prowadzania 
tych kwest i nioezabezpieczania sum zbie­
ranych. Ofiarod.awcy muszą mieć przy 
kwestach tych pewność, iż datki ich. z.ł() 
żone na cel dany, trafią do mi~jsca prze­
maczerua. 

Niestety jednak kwesty te pl"Z~pro~ 

wadza'ne są nader niedbale i zdarzają się nieudzielenia pomocy lelkarskiej, jest to 
nawet wypadk,i, że da·tJki zbie,ra.ne są przez całkowicie ruezgodne z etyką i stanowi· 
.kwestarza do kieszeni, która S'łużyć ma skiem społecznym lekarzy, będących bądź 
j.ako "podręczna" skarbonka. co bądź nie kupcami, przedsiębt.orcami. 

ob lecz przedstawicielami zawodu wyzwolo-
Wypa:dki ta'kie można było za ser- S .., . t 

wować w czasie ostatnieJ' n.iedzielnei kwe nego. prawą tą powmno S1ę ~aJąc owa­
rzystwo lekarskie i zwiąvki zawodowe 

sty i spowodowały one nawet protokóły lekarzy. 
po1icyjne. Ze swe: zaś strony stwierdzamy, Ż0 

Apelujemy do władz i zarządów or- poszczegu1ne wypadki jawnego wyzysku 
gani-zacji dobroczynnych, by otoczyły będziemy publiczme piętnować. At. 
wszelkiego rodzaju kwesty ścisłą kontro· ---------------

1';;tycl:~~~1'::a~~~ci~ak liczne _~ety [lylaj[i! Jx~r!!! Wieuomf 
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Ameryk~ pragnie zblizyć się do sowietów. 
Jest to wynik walki między kapitałem angielskim i sowieckim. 

Sowiety nie wyślą obserwatora do Ligi Narodów. - Po Londynie znów Londyn. 

ł 
GEHEWA, 13 sierpnia. 

WASZY"GTOH, 13 sierpnia. S$-€cjalna słutba telegraficzna ,.Exprcs.u··, 

Splllc;alna lłutba telegraficzna "Expressu". Omawiana sprawa wysłania 

Wedle Informacji z m.arodaj- obserwatora do. Ligi "arod6w 
"ego :fr6dła I wbrew opinJI prasy, prze:r: r~ąd S0V!u:t6w, jak się 
Eawarcle traktatu anglelsko-so- dOWiaduJe jest Inicjatywą tłan-
wieckiego, przyśpieszy zbliienie sena. • . 
'Się Ameryki I Rosji sowieckiej. Rząd sowiet6w, ~ednak wnio-

sek Hansena odrzucił motywując 
l'łajgł6wnleJ~zym powodem tym, źe Szwajcarja nie daje gwa-

tego zbll~enla Jest walka między rancji bezpleczeilstwa sowieckim 
k!,pl.tałem amerykafisklm I an- obywatelom co najlepszym do­
G·elsklm. wodem mołe by~ zab6jstwo 

R6wnlei rokowania francusko- Worowsklego. 
sowieckie w kołach finansowych Rząd szwajcarski powlado­
wzb~dziły wielkie zaintereso- miony o tym fakcie oświadczył, 
wanle. i~ nie moie udziell~ rządowi 

Kapitaliści amerykafiscy naci- sowiet6w żadnej satysfakcji za 
skają rząd w kierunku nawiąza- dokonane morderstwo Worow­
nla stosunk6w z Rosją, gdy~ nie sklego. 

słycha~ głosy, :że akcje londyfi­
skle poszły obecnie w g6r .. , 

Z angielskich k6ł urzędowych 
oświadczono dziś co następuje. 

Konferencja minlstr6w flnan­
s6w ma na celu podział sumy 
reparacyjnej za czas od dnia 10 
stycznia 1923 roku do dnia 15 
sierpnia 1924 roku. 

Jeszcze na konferencji lon· 
dyfisklej przedstawidele Anglji, 
Francji, Włoch i Belgii obradowat 
będą nad sprawą podziału dług6w 
międzysojuszniczych. 

chcą da~ wyprzedzi~ przez kapi­
tallst6w europejskich. Rokowa­
nia te zapewnie rozpoczną się 
dopiero po wyborach prezydenta. 

Zadaniem tych delegat6w bę· 
dzle opracowanie plantu dla przy­
szłeJ konferencji aljanckiej, kt6ra 
zwołana będzie w listopadzie 
i zajmie 51.. sprawą dług6w 
międzysojuszniczych. W kołach 
politycznych oświadczają, że jest 

LONDYN., 13 sierpnia. to pewnego rodzaju usprawle-

L. K. 

Z dobrze poinformowanego dllwienie angielskie przed Ame­
ir6dla dowiaduje się, że zakoń-, ryką, kt6ra nie może wzią~ 
czen'a konferencji oczekują w udziału w takiej konferencji przed 
najblIłszych dniach. Zew.ząd wyborami. E. S. 

tcl:łll .t : 

Warszawa, d. 14 sierpnia 

W dniu ~isiejszym dolary ollarowant 
po 5,22; kupno 5,21. Materjału poddo 
statldem. Dla akcji tendencja chwiejna 

Sprawa powołania dyrek­
tora kasy 

omawiana będzie na następ" 
nem posiedzeniu zar~ądu. 

Jak się ffExpress" dowiaduje spra~"I" 
powołania dyrektora kasy chorych znaj­
dzie się na porz~dku dziennym następne­
go posiedzenia zarządu rady kasy, kt5l'e 
odbędzie się w początku przyszłego ty" 
godnia. 

NOWY DYREKTOR ZACHODNIEGO 
TOW. DLA HANDLU I PRZEMYSŁU.· 

Jak dowiaduje się "Express" znany 
w szerokich !włach p. inż. Józef Ulickł, 
został miav.owany dyrektorem łódzkiego 
oddziału Zachodniego tow. dla handlu , 
przem)'słu. 

Gruntowne 'wykształcenie zawodoW6 
p. inż. Ulickiego, jego praktyka ł z.mysł 
handlowy dają zupełną gwarancję owoo­
nej pracy na nowym stanowisku. 

Odroczenie· kongresu cze­
cbosłowackiej partji· 

komunistycznej. 

Niemcy odmówiły 
zobowiązania 

Echa procesu krakowskiego Samobójstwo studenta 

SpeeJalna .łutł", telegraficzna "Express,,", 

PRAGA, 13 sierpnia. 
Na odbytym niedawno pOSiedzeniu 

rozszerzonego komitetu wykonawczego 
czechosłowackiej partjl komunistycznej 
wynikła ogromna różnica zdań między 
poszczególnymi członkami, 

Z tego tet powodu postanowiono 
Ddroczyć zapowiedziany na słerpteń 
kongres czechosłowackiej partjl ko­
munistycznej. W. M. 

Aresztowanie sowieckiego 
przedstawiciela handlowe­

go wRewlu. 
SpecJalna słu:!ba tel,~rafłcZDll .,E:lprłl8lu'~. 

REWEL, 12 sierpnia. 
Dziś aresztowany został przedsta­

"iclei handlowy sOwietów Eduard 
Werna. Brał on czynny udział w de­
monstracji komunistycznej skierowanej 
przeeIw władzom pań'stwowym. 

Konferencja chińsko­
sowiecka. 

Spt.cja1na służba telegrafic.zna "Expressu·, 

MOSKWA, 13 sierpnia. 
Jak się dowiadujemy chlńsko-so­

""iecka konferencja rozpocznie się 
Qkoło 15 b. m. 

Sowiety przypisują tej konferencji 
wielkie znaczenie, gdyż w ten sposób 
wpływy sowieckie na wsc.hodzle jeszcze 
oardzie] się wzmocnią. 

• • • '. t ~ \''':~' ....,.., 

w sprawie dostawy chemikalJi 
Londyn, 14 ~rpnia. 

W k~ach konferencji twierdzą, te 
dzisiejsze obrady francusko - belgijsko -
niemieckie uwydatniły szereg trudności 
nietylko w kwestji ewakuacji Ruhry i 
świadczeó rzeczowych, lecz również w 
kwestji umów handlowych. Mianowicie 
Niemcy odmówiły zobowiązania w spra 
wie dostawy ehemikalji i barwników. 

"Daily Telegraph" tłumaczy sŁano­
wisko nieJlieckie w ten sposób, że Niem 
cy nie chcą wydać w ręce francuskie swo 
ich organizacji przemysłowych. Nato­
miast Francja w rejonie Ruhry poczyniła 
wif;:ksze inwestycje w instytucJach prze­
mysłowych i gdyby Niemcy nie zgodzili 
się na żądanie francl.<skie, to instytucjom 
tym grozi bankructwo. 

Obawy przed rewolucją 
w Bułgarji. 

Rozstrzygnięcie wywodu nie- W Warszawie. 
wa~ności wyroku nastąpi we B ł k· kradzl At 

wrześniu. y os arzony O e6, 
Według doniesieii pism kraIrowskich 

oskarżyciel publiczny z prooesu listopa­
dowego otrzymał :z; sądu karnego akta 
sprawy wraz z pisemnym wyrokiem, u­
walniającym wszystkich oskarżonych od 
zbrodni, buntu i rozruchu. Prokurator dr, 
Hubel kończy już badanie p!'Mdstawio­
nych mu aktów ł przystępuje do opraco 
wania wywodu nieważności. 

Prokuratorja krakowska ukończy o­
pracowanie wywodu niewa!ności do 15 
b~., poczem odeśle je wraz z aktami do 
Warszawy, . 

Rozstrzygnięde sądu najwytszego na 
stąpi w miesiącu wrześniu rb. 

Krwawa walka z cyganami 
w Krakowie. 

Nasz waru. kor. telefonuje: 
W mieszkaniu prywatnem wo'lu. 

przy gmachu ministerjum spraw wofati. 
przy ul. Marszałkowskiej 25 ujęto pod za. 
rzutem usiłowania kradziety 25-1etnłegQ 
Michała Burgieła( studenta wybzej lZą 
ły handlowej, porucznika re2:erwy, ~ 
mieszkałego przy ul. Aleja 3 MaJa Nr, 9 .. 

Zatrzymanego odprowadził tałnłet"JI 

do m plutonu tandarmer;i woJskowej 
przy ul. Polnej Nr. 36, gdzie pozo9ł:awał 
w korytarzu do czasu przybycia polkfau 
ta, celem przeprowadzenia go dQ 9 kond 
sarjatu. 

Po upływie 15-20 minut zatrzyman, 
wyjął nagle rewolwer i dał strzał w gło 
wę. Przed przybyciem lekarza pogoto­
wia Burgieł życie zakończył. 

Opieczętowanie zakładów 
Hobenlohe w Katowicach. 

Katowice, 14 sierpnia. 
Biuro zakładów przemysłowych Ho­

henlohe zostały opieczętowane przez ot' 
gana policyjne. Kasa skarbowa zbadała, 
że firma ta ukryła przed władzami skat' 
bowemi pozycję 7 miljonów złotych. 

Skarb państwa wskutek tego nie m6g\ 
pobrać od tej sumy należnego podatku 
dochodowego i poniósł stratę 3 miljonó~ 
złotych. 

Konferencja państw 
bałtyckich. 

War&zawa, 14 sierpni;,. 
Sprawa konferencji pańsŁ· ... " bałtyd:icfl 

została załatwioną ostatecznie pOl11;Jl 
nie dla Polski. 

Minister Skrzyński wystąpił'! nowy,n 
wnioskiem, aby konferencję odroczyć d') 
czasu zakończenia sesji plenarnej I.i~i 
narodów. Rząd finlandzki, ' (l • ~ ,,-im r q­
dy łotewski i estoński wyra -~!) zjł,:Jd~ n 1. 

tę propozycję , wobec czego konfc~cT)cj!l 
państw bałtyckich bez udziału Polsłd, 
która miała się odbyć w kOI~CU s~erpnja 
w Helsingforsie, nie dojdzie do skutku 
Odbędzie się natomi,lst z udzlał~m Pot. 
ski w pierwszych dniach paźd·óernika. 

CZYTAJCIE 

"REPUBLIKĘ", 



,J!XPKI!O&3 WIECZORN'Y" 

Jak p. Bassano zadrwił z całego świata. 
Przez cztery dni bawił .ltI łatwowlernośdą naszych czas 6w 

W Brnie w Czechosłowacji z.danył Bassano i mkomunikowała.. te posiada 
~.ę frukt, który w niedlościgniony .pos& pewne dane, /l;by mniemać, te całe "ar­
przewy~sxy'ł wszel'kłe dlo.tychczawwe do'W chi'wum" jest iIlaWOSiP'oHt&Zym bluffem. 
cil>y czyni:ooe na kosm łaŁwOW'iemości Ter&'Z fut cała sprawa rozwiąmła się w 
MaJta, me wyłączając słynne; afery "ka- tempie niezwykl.e SZ'V'bkiem, g<.łyt be.7JPtO­
pt'tana li Koepern4iciku". . średni:o potem sam BassaJno zeznał, te 

W Brnie mieszka ma.nówłcle nłejtaki Dstotn:ie ,,Mchi'W'Um" istnffla~o 'W'O~le tyłk,o 
.p. Leopold Ba~s!Lno, uorz.ędm$k wojskowy, jako jf:!1O własne nałzupełnie4 fantastycz­
!kotóry w oołtliltrulch cImach pos'tarn'OW:i.ł W ne Zlny!Śteme. 
niezwyMy splQlS6b wyzyskat kom.'cydencję Oboonie jut opmj'a ś~, kóra nie 
swe'go naxwiska z hi'Sltorycmym hraMow zdołała jeszcze na.1dycle prz,e.c~eć 
skim tytułem pierwszego cesarstwa.. rozczarowania swej łatwowierności, zaj-

W pewnym momencie dzie1lJ1.liJld cze. muje się zgoła innym problemem. 
s1de. a za nimi: prasa wiJedeńtSka i n&'!tęp- Tern mra'Il'owice, 00 skłbn:ilło p. Bana­
nil\! cała pr'a1S8. mchodnło-europejska p~ DO tak n~g1e cI!o apł.a.tanła swego bezp.rzy-
dała sensaey1ne wiadomości o Uljawnie- kJładneg<> figla. _ . 
mu ni.ezwykłych skarhów napoleońskich; Sam p. Busano twiercbilł, te zrobił t<.> 
listów własnoręcznych, notatek, biblłote- tytko, aby za hić sobie ze hviata.. 
ki wiellkiego cesarza, przedmiotów, kot.6- . 
rymi posługiwał ~ę na wyspie Świętei Osoba, . ktÓl'~j zawdzięczyć naldy T·· k k ty ś · t · S b t 
Heleny, nawet jego maski pośmiertnej. szyb-kie zdema.skowarue ,.kawału" pa.nna rzy naJWlę sze O rę wla a wprzystant out arnp on 

Z. twierdzi, te Bassano uczynił to z mił'l-
~~yb~.m~~w~~~~~~"5~,~~~~H •• ~!=~&~~~~~~!4!4~~~~~~~~~~~-~~~~~~~~~t 

siadaniu potomka napo1eońskiego, po- odpowiednie "uimpO<llowa.ni.e" będzie =; 
wlemdJka hra.biego Bassano, zamiesZikałc- mógł zdobyć upragnioną, a IńruIe odma-
go w Brnie. Do Brna poczęły napływać maną wz.a.,jemność uczuć pi<ękności ber­
ode legjony dzi'ennik'M'ZY i ciekawych. lleJiskiei. 

Każde uczucie w inn'ym języku 
wyraża Pola Negri w czasie zdjęć filmowych. Pana Bassaoo sfot'ograf0:w:mo w tr~ Choofa.t wiele fruktów przema:wła za 

stu 11"6tny~h pozach. Nijplerwsz.e film.o- ·tem. te hypOlte7.B pnny Z. jed najpraw­
we przedslęblormwa w Bmie ~atpropon.e>- OOpodobn1'ejsza, to jednak, jak ostatnio Prasa polska w Ameryce zajmuje się dawno n.wc:zyła posługuje się w prz-e<lsita­
wały panu Bassono t'0zowante do kiM informacje donoszą. p. Bassano, cflate~o, hM"dt;o chętnile naJSzą głośną gwiazdą fil4 wianiu scen mewz:rus.zających. Gdy gy .. 
W\Zam:an za ~orMJu?l 60,000 koron że 7Jawsze uch.od~ł za • ,nerwowego' i m-ową, urządzając jej ciągłą reklamę na tu.e:cja się potęguje, przechodzi z jedne. 
czes~1!:h. Woresl-cJ.e Por;l~~ rządem re- chOlTobHwie próżnego, ma być, brochę, o sposób tamtejszy. go języka do drugiego, d w najwięcej 
p~b~ilkl czeSko:-s~()IWackiel 1. rz,ą,dem repu- i1e sądl-ić moiM, salomonowym sąd'em, OstaJtoio w j.ed1nem z pism cMcagow- <kamarŁycznych mOOlentaeh zwra-ca. się 
bliln francuSlbe.J z~cząl St! zarysowy- poprostu ... OW7Jony w dlomu obłąkan ch. ski ch czytamy wz.nUankę o Poli Ne~r~ dl{) swojego rodowitego, pol.S1krego języka.. 
wać bardz.o powazny konfliilkt dy;ploma-. y jaloo poli.gldt<:e gdyż w czasie zdjęć uży- Autor telj interesującej wzmi!anId za. 
tyczny D prawo do zakupienm sensacyj. Będzle to doer~w~ dość SU1"()'wa ~em~ wa rożnych ję~yik6w na wyrażenie pne~pomniał widać dla całoksz.~łtu doda~ 
nego arChIi'WU1D.. ~ta "p-owa:1mego s~ m zabawę,. Jaką :1syw.anych w roli uoruć. w jakim języku p. Negri kI1lIie i: wymyśla. 

W tym samym jednak momencie dio I J':go łro~tem, na dni cZ>tery, sp1'aW!J.~ StO- Wedfug zapewmeń tego ~sma ariyst. bO' to często w sztukach filmowych przy_ 
odnośnych wloaaz w Brnie zgłosiła się ble DaJIlli{szy ~kkeso'r Pf11e'sławnego ka używa biegle angielskkgo, francusk1e- chod:ci., a. gdy nie ma węgierskiego pny .. 
piejaka panna Z'f kolełama.. błIurowa p_ szewca z oeper~!c u. go. otemieolWego, ~f wbosldego puS2'JCzaJme do tego ~ celu shdyd 

I(s. WalJI wtajemnicza sIę 
w praktyki drułdystyczne .. 

W stroju ~ąpfelowym 
prze~ sądem. 

( pols~ teł mot. lOI'JjIkł. 
Ję ~ktlnfo~... _ 

Pszczoły oślepiające bociany. 
Ki. Walji, podrótuiący obecnłe po Art Panna Sadłe 'Lewin z Nowego Yorku, 

g1Jl przybył do Pontypool: gdzie został oskadona przez polictę pldową o myt Katdy wracaJący z wakacji przywozi $wiadczy o tern zjawisko za.obserw6 
'WtaJemniczony "VI praktyki daw.uych drui swobodny stroj kąpielowy, u!ywan-y w oczach i sercu widoki harmoniJnej sIe wane w jednej ze wsi pow, zamojskiego, 
dów i bardów wyspy brytyjskiej. prze,; nią w kąpielach. Ocean Parkway, lanki w przyrodzie. Tymczasem t. zw. it pszczoły systematycznie w ciągu kUku 

Został on powitany przez wszystkich postawiła uniewinnić się przy pomocy "natura" oglądana nie z odcinka letnika lat oślepiały m.łode pokolenie bocian6rw 
amidów i bard6w walijskich w strojach oryginalnego dowodu. Mianowicie stanę lecz przez mikroskop doświadczeń tuby1 rozlokowanych w gnieździe na. &zczycle 
ceremonjalnych.· Ks. -Waliit który 'otrzy la przed sędzią w stroju kąpielowym. c6w i przyrodników wykazuJe takie sa- stodoły, sąsiadującej z pasieką. 
mał Imię Jorwerlh DYWYZogf został ubm _ Zobacz saD;l sędzio _ ~zwała me tarcie i atrakcje, Jalde spotykamy w Rzecz charakterystyczna. ił stare 6's 
12.'1 w złelony płaszcz ~onu. się Sadie do sędzi~go . SoIwella, stając mieście. ciany pomimo dO'tkliwej straty całego po 

C l. od ł.oJ ~ k przed nim w strojli' .k;'ł'\olelowym. Bohaterami ich bywają nawet słyną- t()1llstwa rok rocznie powracały do tra· 
eremon,a znac~ a . lf1ę m8%W)" - .... .1". ce ze skrzętności i pracowitości pszczół- gicznego gniazda. Pszcz6łki zaś, skoro 

~d przepy~h~, jdył zgromadzenie - Widzę at za. wie,le ....- odrzekł sę- ki. które nie ' tą 'bynajmniej niewlnnemi tylko młode bocianięta szykowały się do 
11 ~rór ~~en ~~a nie pooejmo- drla - nakładatą~_~ mą .S doIar6:w kary trusiami praou;ącemi Jedynie w miodzie pierwszego lotu, napadały je gromadami 

wa o ews { ego go a.. . Pnedstawicłel sprawiedliwości oparł i w~ku. Mają i one tet swe kaprysy. od wykłuwaiąc trenice. Biednych śtepc6tw 
PaŁryjarcha .wypo~~zl:ał ~zrus~j~ się tym nie zwykłym argumentom panny bijające się sm~tn-o dla innych. mieszkań mie~zka.ńcy !amtejsi zabier,ają ' ?o ~gród 

ce v;rzem6wierue po~tan~_ Oapowledz I Lewin i '!Pr6cz grzywny ~usiała przyr7JeC I caw osad ludzkIch,: np. - bOClan6w, wOJ ŻywIąC tch az do naturalne) śnuerc1J. 
ksłęCla, przyjęta z enł:uzjazmem i była te zmieru na przyszłość swój kostjum bec kt6rych potrafią być nawet okrutne .......... .----
rozgłosrona przez radjo po całej Angljł. . ' 1 zbrodnicze.. . 

SEROJUSZ ARITONOW 18) 

Romans z tycia cesarskiego 
dworu rOSyjskiego. 

Zwzunrlała, fe cud~ ' otwÓTzY'ła się wlrwc:z.as, gd'y k<mcem jut się :rorz.począł z09tawiając po s()lb1~ dwie wilgotne broz" 
przed mą wspa.ni~a lIKujern" , o jakie; i śledził bacznie wyraz jej twaIfZY, upo- dy ... 
nioe mogła nawet m8lrzyć. Nic to. .te mąt jemy pięknem! pilOSenka.mi, płynącemi - Co et ttO, Raiłczka 1 ....; zapytał czul .. 
stary :i niecblężny - tern lepkj bodaj - z estrady, to Ow.lanemł tałoon.ym smęt- SllchOII).linow, lecz zanrm OItr.zymat odpe>­
ale 00 za S1ŁaI!1owko, co za pozycja w kiem, o, prreciwnie szalej2l,iCem-i: nieokieł- W1i>edt, Wja1cewa zapragnęła przepęd~~ 
świecie! Pamięta go dobrze, gdy chodzi- znaną wesoJiością i ~15.wą lTaoością t y- smutny nastrói, }alki wywołała na sali swą 
ła ze zzn:a.;omymi ofi'Oe1"ami do teartro na cia.. pieśnią, i zaintonowala drugą, pełną me-
premjery lub na. koncerty prz;yfe.zdnych Raja wchMał'a te pt.!śm całą piw- frasO'Mh .... ej i beZltrosk},j,'wej weSlOlłoścl --
sław.. Qt\, przy ciekt6qch słow.ach zaś nozdrza i twuzyoZl1oo. Rai mów 2lajaśn5lała rnoo.. 

-:0:- . Suchom1itnmv, usiadał ~ 'W roty jej <kgaty nami~, a woc:zrach ztawiały ścle, i upoj.en~em. 
Nietrudno .oo~e wy~, Jaką .en- ,pro&cenicznej, u1wronowanej rzetMonem się ogniste błyski. co nłeoo zaJb-ważaljące "Zachoczu - ponubr~., 

8a~ było dla całe; Kijowszczyzny poeta. w dode godlłem państwowem. generała, wiedzącego, te nie sprosta sile ZachOC'ZU - ~a..zlhlblilu-"_ 
nowienie gen.. Suchomlinowa. %Wtaszcza, I, rzeczywiście, we dwa dm po ślouhle, plomiema. młodz.iooczeg.o zepaiłu swej płynęło z eSbrady, a Raję porwało to 
gdy n.f.espe:łna w tyd.zńed ptOtem MIowta je- kt6ry odbył się cichutko t sk'Tomnie, na pięknej małronlci:. truk dalece, te na. głos 7.aCZęła powŁanać 
~o 9ł:aay eię dałem.. występie g.ościn"l'ym słynnej wykolIlaowp A 0J1Ia łO"'rila łairomi'e dźwięki pieśni tę zwr otJkę , widocz:ni.'e bardro pr~ 

Nietyle iDBlwet przeezłoU Radl zdumiJe- czym romansów cygański>ch Wjalcewej, i nucąc pO'Wtalf'lZała ni'.ektt.ĆlTe słow&, te. w~jącą jej do pruk on amia . . 
wad:a ogół {mane były wy:pa&łd 'żenienia wkraczała dumnie we ws:pamałei t'Oale. Móre snaĆ głębie; u.padały w jej dzi~w- Gene-rała ten nagły wylew uerucla nttI& 
I!:ię 'oficerów (lj osobami lże~sz,ego pr-owa- cle do loży gubernat'OTskiej i msiaa~a częce seroUs7Jko. Ze sp.ecjalnym pneję- zbyt uciesŁył, 1JWI1'lilszcza w P'dł2!,CZet1łu. 
idzę. się a n!aJWet - sł.a.rsztch zwła.sz- przy boku swego sędziwego . m ałtonlka, ciem słucha:ła więc, gdy WI;akew.a ~pi'0- z poprzednią piosenką, kt&a It'ó'wnlid 
tOza -. W'łM:nemdJ gospodyn:i'.amt czy mogąoego śmiJało być jej d7:ia-dk:iem.. wała: jawnie głęboko przeję.ła jego młtodą tonę~ 

Wpros4:. kucłw1kad) , ~te faktt, ktÓiry&zyb- Gdy weszli do llOŻy, cala przepełni\(). ,.Ws~e goworiat, cmo ja wi.eMi.ooa bywaju., Obie pi~ bowiem mimo poZot"!le1 
ko doszedł do ~7echn"'; wiadomości. na kwiatem toWat"Z·.....łwa ki.llowSiki0~0 wi- '!--1..1· sprzeozności w treści i w tonie OZltaicz8..J... .I"~"~ ~I 1~' I 5 Wsie gowO<r'iat, c:z1t,o ja mnogiJch !iJu!ul,U, ·1.1 

h Raja bylia tyd.&wks,. dO'wnia Z8Jszeleści'la i zafalowaJła. Ach, okzewo te ja wsie~h poZJa1bywaru, zbyt wyu-aźnie jedno i to samo ... 
Coprawda ł fHlIIIl generał przekonał się W sozyscy ofroerowie zasalutowa:li, 5ta- A odlnO'W'O ja zabyt· nie mogt,t" .•. Lecz wielka jest sił1a śpiewu i wieftt~ 

o ilem dopi0ro nazajutrz., gdy pr7Jed ode- nąwszy na b a.czność, ocry wszyst'kkh jc~ wpływ na rosjan ZWłaSZlCza, bo oto, 
słruniem jej metryki do popa pł'zeC'ZYtał skier'owały się ku l'01:y gubernatorskiej. Smutek rzewny, płynący z tej pieśni gdy Wjalcewa UtŚpiewała z ruehowatą 
,ą OOkładnie. Nilc wszakże jut W6wCZiaS Z trjumfalnym. uśmiechem spoglądała nasfroi/ł Raję matr'zycie1s.ko , przysłonił wesołością: 
nie było w staaUe oodrw1ec go od. zapadłej młoda genexałiowa na rozpostarte tlJa dO'Ie mgieilką bla'~ jej czarnych oczu... Gdv "Jechał na ja.rnlMku u<:hrur'-kupięc, 
decyzji. tłumy, dumna i pewna siebie w całym zaś Wjalcewa fo.rUssimo z wie~łdem.i fer- Uch ar-kupiec, udałoj mołodiiec ..... 

Nie pytał ~ 'Wal'le o zgodę Rai blasku swe j mby dziewczęcej jeszcze. mM.ami ~piewała zalkończenie pidni: w6rwczas nawet staruszka to truk lIro· 
lt8. chr'Zlest. Pop!"o9ł.u Mechał .z :nią do leez jakte lut kobTecej, o1śnrewa~cej u- "Chot' żywuju w grab m~e:nia. khodlilt.ie, szyło", że zaczął podrygi'Wać :na fotelu t 
pepa , w ~gu kwadra.n$8. Bpłl'awa była rody. Nie skażu.kowo ja ta.k Httbliu. ... " kto wie, czy gd~y nie bralk miejsca. 'VI' 

Ułatw'l."ooa.. Rafa nłe sporz.ee:iwhtła S1'ę n.i-bE"SzeJk też cały promieniał, patr. ząc Ocry młooizJiUJtllciej generałowelj za· loty, ni-e p1.lkiłby się nagle, za.pom.w-
czemu, pomimo, ~ obecnie ;ut dosk()M.lle na swą ton.eczkę rl,; uczuciem p.raw~Zli'Wej szktilły się nagle ł d'Wl. wieElde łzy.,. .. 8ry o randze i wie1oo. odwalać .~ .. 
_t-01..'''''''- -_ ~ • . ,.. eQ o.h~ . .al H" 1P,1aQId • ~ ob ...... at .~ I!O J.aJ '&M6t~lch ~cb,-~ rislku" I !f~"""'" (D. ~ Ao), . 
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W Medjolanie odbyły się ostatnio wysdgi kolarskie na wytrZYhlałośc. Włos\ 
jak wiadomo, przodują w cyklistyce. Zdjęcia nasze wyobrażają zwyciężców 

wyścigów: Sirocci, Ayme, Belloni, Ragasetto i Seratti. 
. __ == __ e*w • 

Jak potężnie pracuJe mózg człowieka? 
f700 patentów rocznie.-W 88 latach półtora miłjona 

wynalazków. 
Wydana obecnie sta>tyst)'lka amery- szych 18 I altach, t. j. w 11". 1911, cyfra wy~ 

łaflskieg-o urzędu patent.owego, daJje nam dail1ych patentów wZlro·s'ła do 1,000.000 
właściwe pojęcie o mnóstwie wynalaz. a ostatnie pó~ mi1jona p1a,tentów wydane 
ków, których dokonywuje gi·ę l1ta. świecie, w okresie lat 13. 

Zwyżka taryfy kolejowej 
w Niemczech. 

Bedin, 13 sierpma. 
ZapQIWie:dlzJiatna podrwyzka taryfy oso. 

'bowej na kolejach państwowych wynosi 
w pierwszej i drugiej klasie 40 pl".ocent, 
w III i' IV sześćdziesiąt proc. Tatryfy fi()­
wax(:JWe powstają bez zml!any. 

Mały bohater, skatllt angiel­
ski, William WesierEand, któ­
ry w ubiegłym tygodniu ura­
tował tonące w Tamizie dwie 
młode dziewczyng. Bohater­
ski· chłopiec odznaczony bę­
dzie prócz odznaki ska.utow­
skiej, również i orderem 
kr6lewskim. Zosłał on przed­
stawiony przez lorda ma.jo­
ra Londynu parze królew-

skieJ. 
I. których W Ame<ryoo codziennie są nie- W p.owyż-gZJYffi ok'I'esie cza.g.u poooMo-
ly!l'ko dołkOll1ywane, ale trukże meldowane. no wynala;zki, któlTe wywoltruły zupełny POOWYżKA STOPY PROCENTOWEJ 1!!!!!!!.!"~P!!!!!'M!!!iMł!!~~!· !!!~~_~W 
Według tej statys1tykii, wydano tam od przewrót w życiu narodów. Malszyna pa- W AUSTRJI. 
rOIku 1836 clio chwilii obecnej, niemniej, rowa 2)Qlstała udoskonalolIl,a, - odkrycie Agencj3. Wschodnia. 
lak 1,500,000 paieln>t6w na nowe wyna],ruz- siły eJ,ektryc zlI1e'j , jej przel11Joszen:ua i wy- . W' d ' 13' • 

o GRANICĘ MIĘDZY ULSTEREM 
lIRLANDJĄ. ki, og.arn.iatjące wszyst1kie grułę'me prze- kOil"zys1ywarua przy;padło na ten okres I le en,. ~lerpnla. 

mysłu, gospooa:rstwa. sztwki i nauki. kiedy chemJ'a plTzemysłowa stała się waż- Rada generalna aust.ł1aCklego B.anku, 
N d t 

1- .1..... Polska Agencja Telegraficzna.. 
1 lipca w:nl'esiooe zoSila'ło podaruie o nrym czynnikiem wpo'stępie p'l"Z!emySll-o- aro' owego POS anOW1'la pOlllwyzszyc 

prutenrt, zamacZ!o'll:e M. 1,500,000. Auto- wyro. stopę procentową z 13 na 15, z waJżn:ością Dublin, 13 sierpnia. 
rem tego podalIlia i odnc·śnego wynalaz- Na schyłek 19-9o stulecia i początku od dnia 13 b. ,m.. Ostat~ia pod~żk:l Parlamen:t i!rłandrld plTzyjął 60 głosami 
ku, jest ni'ej.ak~ Simon Laha z GOIIl'11ecli- 20-go stulecila pil'zypadają ważne i da:leko SJt~y px-o·centowe) z 9-CIU nastąpIła w k 
cut. Ch-odzi 'bu o nawy typ łodzi podwQ.d- sięgające wynalazki samochodów, ollrręŁll dnm 5 c~.e~wca r. b .. Stol~a p:,ocentowa prze.ciw 10 projel t ustawy w sprawie 
nej, która mo~e ~łyn~ć także P~ lode~, powi.etrz,nego i telegrarfji iskrowej. Ogól-I "W AusitTJt Jest obe'c~le n~~y~szą stopą utworzenia specjalnej komisji dla us.tale" 
a, przy wr.~amu Silę n~ ptOwu.erzd·~tri5 ' .na suma 1,500,000 pa:t,entów, stalThowl in- procentową w EuropIe ofioJalną. nia granic między Ulsterem a palls-cwem 
lód przebIja li sarna -toruje drogę wsmd teresujący inwentarz tego, co duch wy- Obie·g banknotów w Austrji wynosi. idadzkiem. 
lodów. I naLa:zców tysięcy ludzi skons:Ł.ruo'wał w obecni-e 7.723.700 m~1jardów. portfeli 

W czasie od r. 1836 do 1893, wydial!lo niespełna 100 1a;1:, dla dobra i post~pu wekslowy 3.328.5 miljliltdów korom au-
• A~~f'yce. 500,000 ,patentów, p.o dal- kulturaJnej ludz:koścl. skja-ckic b.. 
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DziśIII 
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Dziśiii 

W wspaniałym, wytwornym, wzuszającym dramacie w 8-fu aktach . 

• a T e • • 
I~Z y • gar. 

W rolach głównych: Mia May, Conrad Veidł, Albert Słeinrueck. 
-, 

Nad program: Swieży D.ZIEtłNI~ Ci~UMO"T'A Nad program: 
II 

L2 _ ~ __ _ 

"UWAGA Początek seans6w o S-ej; w sobotę, niedzielę I łwlęta o 3-eJ. UWAGA" 
•• : CENY do godz. 6-ej ZNIZONE. . •• 

RrepmaSIJDB 
Oekatnr maszyna (na mokre) 

filzkalander 
MuldenprasB 

Tokarnia Z letr. 
6DDllermauyna 

Oferty prosz~ składać do Redakcji 
pod lit. "P. W. 2.1& 

cieszkanie 
3 lub człeropokojowe poszuki­

wane od t .. go września "III' 
Oferty pod ·"Mieszkanle" do 

Wydziału ogłoszeń Polsk. Agencji 
Telegraficznej . 

Konstantynowska N2 29, I. piętro. 

rgr DWA~AI-l KOSZeL! 
VI wielkim wy­
borze kołnierzy­

ki, krawaty, 
skarpetki Jak 
równIeż wszel­

kie art) kuły 
mody męskiej 

poleca 
11. Peterlli1ge, 

Piotrkowska 93. 

I pp. Fabrykanci I 
iii I Hurtownicy I 
I Mar.ufnktury! I 
I D"~:).lze pro&perująca Firma I Da Kresach Wschodnich I łI~~n:Eł Iil!Dlmlllil~ I przyjmuje towary ~ j. ma- I Maszynę 
m i"tUh.lduH~, płótno, wełniane' I do sżtancowania Iw 
Im i inne w komis. pert, torebek, ety-
li) II kiet i t. p. Maszynę 
m II kopertowI! (System 

~Iło~lenia fu[~~a II mur 
o kt6ry () prr; e Ć II f ę m o t e najbard~ej zachWiana flrma; nie 
upadnIe nfgdy, skoro tylko się zwr6ci o radę reklamow, do 

Akwizycji ogłoszeń Fuchs'a 
Piotrkowska 50, . Telefon 21.36. 

Mieu~ani@ 
4 pokoje z kuchnl4, słoneczne, z waz" 
kłeml wygodami, w pobliżu ul. Ks. 
Skorupki, zamienię na 3 pokoje, równieł 
z wygodami w śródmieściu ewent. 
odstąpię. 

Oferty do adm. "Republiki" s~ 
"S. R.· 654-lt 

Dr. med. 

~. ~. R~nnB(ft~ 
Kilińskiego 48, l piętro. 
Choroby wewn~trz. i dzieci 
Specjalnie chor. ~ołądka I 

kiszek. 
Prz~rJmule: od 9 j pół do II i pół 

i od 6 - 8 wlecz. 

Dr. med. Dr. med. 

~R:zu~ co~~n:~LU ~gr6! Cli: ~j~:\~~l~~ H!l!~J '11tI (leczeoie światłem Choroby SkÓfDR. Vlr~ 

K
\.I .. Lampa k~arcowa oerytzD8 i mlłczop/cioWI 

'11" i promIeniami Leczenie sztuczne 
Rontgena. słońcem wyżyno-

,... Zawadzka Nt 1. wym. Przyjm uje 

'liiIId Telefon Nr. 25-38 od 5-8 
.... PuyJmuje od 9 - 2 &.1 .. I od 6-8 

.. Dła oall od 4-5. 

O R K I E S T R Y S Y M F O tł I C Z N EJ '11" oddzielna poczekalnia 

iTrrrrrrrfillli
M

i1ii'11Tm
i

i'i.'11 )11: Dr. med. o6tonfHIA 
'lilii S. Kantor ł drobne _ 

====-- ~iegslPl!.!A. .. '11" Specjalista. chorób \= == 
lIIalil JJ """~ -- ,alll t>kórnych I wene-

, lO ,MlI"'" rycznych I włosów • spotkan eleganckiego ".I11III Gabinet Rontgena Rozmaate. 

towarzystwa łódzkiego >I.: ~i.pioi~k~WSk~144 ~~~~~~~~t 
\.IICI róg Ewangiellckiej wa posiadająca ume 
~5o!1~ GodZin)' przYJęcia. 8-2 blowane 3 JXlkoj~ 

W południe -- O godzinie 5 .. ej - Wieczorem fr III lIIIlIł 6-8 Dla p.n 5-6 Z; kuchnią, z braku . 'I III! znajomości, pragnie 

"''\''''\,..,~, ,,\,~,,\4'~,'II= BDRr'lm~edN' T ~J;ft:;o~~!~~~~:; 
t�i�iu ____ n __ '\ _________ łirnA%l--. l fotografjaml , do 
B!llllDmllIIlIiiIfil'lDmiDBBll\I!DRIłBl ____ IlIRłIiiII~IIII!imIll- ódmlnistracji &ub 

a AAaallAa \, "aaJlaa.a.aa.. Południowa N". 23 •• Serio". 623 

Specja\ist~ chorób Wyprawa ws 11<1 h Oferty z podaniem warun- I Tellschoff) sprzeda 
m k' l ł d ć d E S B • tanio Dr. Kuśnierz lU CW S{ a a po ",.. & Co. Mikołów, I do administracji tejże gazety I Woj. SI. 5608-3 

'~5iii!~IDIIBII_1I1lIIII11 f~H:H:H!fł:~:ł 
Czytajcie 

" 
epuhlike" 

skórnych I wen e- n ze. c 
rycz'lych. Przyj. f?ter, szycie ko 

muje od 8-10 i pół iuchow 'przYlmu)e 
1-2 i od 4 _ 8-1 pracowma Łodz, 

Leszno 34. 03,4 

~'~'f.~·U'e.:.'~'~ 4 •• , ... "1.H'."-..... ",lo 

P . t . W Łodzi zł. 2.50 mleslęczuie - Zamiejscowa 4 złote O ł . ZWYCZAJNE: 5 Itr szy za wiersz milimetrowy lna strome 10 szolt.J VI TE!(SCIE 2; gr ... IIII:r5< millm I enumera a. mleslęcznl·e. _ Zagranl'c" 7 złotych miesie.cznie. _ g OSZenla· trawy (na str.4 szpalty). NEKROl.OGI l NADESŁANE.: 20. groszy za wiersz milimehowy (na 4 szpalty 
.. • ~.ręozynowe i zaślub. po tekŚCIe 4 zł. Za mIejscowe o 50 proc. Z32ran. o 100 proo. droie l· Z .. termln·Jw 

............ Odnoszenie do domu 20 groszy. _ druk o~los%en administr. nie odpowIada. Drobne 6 gr. Posz~ Iwanie pracy 3 grosze- NSJmnlcisie 50 grosy 

t~rm wieczorny i Republika łącznie zł. 5.50 Redakcja i Administracja, Piotrkow\ka 49. Telefon 27-24, 22-14., God~iny przyjęć redakcji 6-7 po południu. R~k~plsów niezamówionych nie zwraca się 
Każda nowa podwyżka obowiązuje wszystkie już przyjęte ogłoszenia do zmiany cen bez uprzedniego zawiadomIenia. _ , 

Za "'l'dawnictwo ..Republika-, Sp. I oif odp W. Polak. (M:ionkamt ~epublllU· Piotrkowau ~ TIocznia,Pioukowsltaló. ~edaktor Władysław Polał 


